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Choč sprawa waloryzacji dochodów skar- 
bowych została już przesądzoną, wobec jedno- 
myślnej prawie uchwały sejmowej — polemika 
na ten temat trwa wi dalszym ciągu. 

Obawy, tyczące się niebezpieczeństwa złych 
skutków powyższej nowej ustawy, są dwoja- 
kiego rodzaju. Zasadniczy przeciwnicy projektu 
waloryzacji, walczący przeciwko niej od pierw- 
szej chwili powstania ideji, dziś w dalszymi cią- 
gu konsekwentnie starają się być najgorszymi 
prorokami (z pobożnem życzeniem spełnienia się 
ich przepowiedni). O ile więc chodzi o powody 
i intencje — z obawami tego rodzaju nie nale- 
żałoby isię bynajmniej liczyć, gdyby mie druga 
obawa, oparta nie na samem założeniu proje- 
ktu, lecz na warunkach i na sytuacji, w której 
ustawa o waloryzacji ma wejść w życie. 

Jak wiadomio, sprawa waloryzacji podatków 
i kredytów, łączyła się zawisze jak najściślej 
z problemem zrównoważenia budżetu, a więc z 
z wprowadzeniem pewnego stałego środka obli- 
czeniowiego tak dla przychodów, jak i rozchodów 
państwowych. Przed stabilizacją bowiem walu- 
ty. nie może być mowy o jakimkolwiek innym 
sposobie równowagi budżetowej, z chwilą. gdy 
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Obecny rząd od pierwszej chwiń starał się 
za wszelką cenę zdyskredytować te bony. Jas- 
nem. się bowiem stało, że po wprowadzeniu bo- 
nów zł. i przystosowaniu się całości gospodar- 
stwa społecznego do teoretycznej jednostki obli- 
czeniowej, siłą rzeczy musi nastąpić waloryzacja 
wszystkich dochodów i rozchodów, tak publi- 
cznych, jąki i prywatnych. Gdyby więc bony złote 
pozostawiono ich losowi, starając się wzbudzić 
ku nim jak największe zaufanie, przez dowolną 
twymianę i realne kursa — tak czy owak, ceny 
wszelkie przystosowałyby się do kursu mocnych 
walut, natomiast jednaki ani cała ludność nie 
byłaby zmuszoną zwracać się do jedynego Środ- 
ka oszczędnościowego w Polsce: do dolara (przez 
co kurs jego byłby, bezwzględnie niższy), ani 
państwo polskie nie musiałoby puszczać w o- 
bieg znacznych ilości marek polskich na wy- 
kup. tych bonów. Nowe serje bowiem: nie tylko 
pokrywałyby napewno poprzednie, lecz popyt 
wogóle zwiększałhy sie stale. 

: Gdybyśmy, zatem dzisiaj byli w takiej sytu- 
uncji, waloryzacja podatków i kredytów byłaby 
pewnym, drugim krokiem, zmierzającym ku na- 
prawie naszych finansów w kW przejścio- 


ani lewa ani prawa strona budżetu nie da się| wymi. 


nawet w przybliżeniu obliczyć. 

Pierwszym, niejako wstępnyti krokieni do 
oparcia całego naszego życia gospodarczego, na 
teoretycznym wprawdzie, lecz stałym mierniku 
wartości — było wprowadzenie bonów złotych. 
Sposób ten posiadał szereg przeciwników tak 
wśród teoretycznych ekonomistów, jak wśród 
wielkiego przemysłu i handlu, obawiającezo się 
waloryzacji płac. 

Jeszcze dziś dają się często słyszeć głosy, 
twierdzące, że eksperyment z bonami złotymi 
przyniósł olbrzymie szkody; nikt jednak nie po- 
daje w jaki (sposób i na jakim polu szkłody: te po- 
wstały. O, ile bowiem chodzi o tak zwany wzrost 
Urożyzny, przez przystosowanie się cen do po- 
ziomiu przedwojennego wedle parytetu złota, to 
właśnie obserwowaliśmy: zjawisko, że towary, 
kalkulowane oddawna w mocnej walucie, dro- 
żały równomiernie do zwyżki walut obcych na 
giełdzie. szereg zaś artykułów, (przedewszyst- 
kiem zaś krajowe środki żywności), bez żadnych 
interwencji bardzo zwolna zdążał za'ogólną de- 
precjacją, marki polskiej. Po lekkomyślnym zaś 
i złośliwymi zniweczeniu teoretycznego złotego 
polskiego, ceny na wszystkie bez wyjątku to- 
wary zaczęły wzrastać nieproporcjonalnie tak, 
że dziś jesteśmy: już w przededniu osiągnięcia 
een przedwojennych we wszystkich artykułach, 
o ile już poprzednio znaczna ich część nie prze- 
kroczyła ich nawet, i to znacznie. 

Jak widzimy więc, bony złote w żaden spo- 
sób nie mogły. mieć wpływu na bezwzględny 
wzrost drożyzny. Jako zaś środek par excellen- 
ce oszczędnościowy, oddały bony w pierwszym 
momencie znakomite usługi. 


Niestety jednak tak się nie stało. Dzisiejszy 
rząd zdyskredytował bony złote zupełnie. Jedy- 
nym. środkiem kalkulacyjnym w handlu i prze- 
myśle -— pozosta! dolar, bez jakiejkolwiek moż- 
ności legalnego zabezpieczenia się przed dalszym 
spadkiem marki. Nielegalny Kandel obcą walutą 
został moralnie ulegalizowany. 

W tych warunkach wprowadzona walory- 
zacja, może nasuwać ogromnie wiele obaw., Nie-. 


legalny popyt na obce waluty może się ze zro-| 


zumiałych powodów powie hiepófniernie —= 
czego następstwem dalszy spadek marki) sama 
zaś waloryzacja kredytów, wprowadzona nagle, 
o forsowaniu wprost przeciwnego systemu, mo- 
be być ogromnym ciosem dla przemysłu. 

Wszystkie jednak ujemne strony waloryza- 
cji byłyby do zniesienia dla całości gospodan- 
stwa społecznego nawet i w obecnych warun- 
kach, gdyby rząd starai się usilnie o równocze- 
sne wprowadzenie jednolitej i jednoplanowej or- 
ganizaeji skarbowej, gdyby zaprzestał dbać wy- 
łącznie tylko o swój byt polityczny, a nie o 
dobro gospodarcze kraju. Reklamowanie w pra- 
sie zagranicznej rzekomo zrównoważonego þu- 
dżetu dzisiejszego rządu, fałszywe i naiwne roz- 
głaszanie o pożyczkach zagranicznych i o dzie- 
rżawie monopoiów, traktowanie banku emisyjne- 
go jako rzeczy dokonanej, choć nader wątpliwem 
jest przyjście jego do snutku — wszysiko to 
odbiera dzisiejszemu rządowi ostatki zaufania, 
jakie mógł posiadać w swajem społeczeństwie 
i zagranicą. 

Że taki rząd nie ujmie kwestji wałoryza- 
cji z należytej strony, że nie będzię traktował 
fej jako części tylko ogólnego płanu waluty teo- 
retycznej — jest o zupełnie pewnem, choćby. 
dlatego, żeby się nie przyznać do rozmyślnych 
błędów, popełnianych od szeregu miesięcy, kosz- 
tem całej naszej organizacji gospodarczej. 

Jeśli więc dzisiejszy rząd ma madal pozo- 
stać u steru — to może zbyt wspaniałomyślna 
było opozyc: ja sejmowa. godząc się na walory- 
zację, nie tylko ze względu ma. taktykę polityczną, 
ale i ze względu na niebezpieczną broń, wrę- 
czoną niedołężnym i złośliwym rękom. 

Quis. 


PPS. domaga się ustąpienia min. Nowodworskiego. 


Warszawa. (Tel. wł.) (G). Pos. Diamand 
złożył wniosek nagły w sprawie przedłożenia 
przez rząd prowizorjum budżetowego na pierw- 
szy kwartał 1924 r., oraz wniosek nagły w spra- 
wie umów zawartych przez rząd z grupami prze-| ni 
mysłowców celem uzyskania zaliczek na po- 
datek majątkowy. Wnioskodawca wzywa rząd 
ażeby bezzwłocznie przedłoży! umowy zawarte 
z podatnikami celem uzyskania zaliczki na po- 
datek majątkowy. 


Pozatem klub PPS. -zgłosił interpelację, w: 
której charakteryzuje działalność ministra spra- 
wiedliwości Nowodworskiego, wskazując na je- 
go ignorancję prawniczą i wzywa premiera do 

niedopuszczenia aby p. Nowodworski zajmował 
nadal stanowisko min. sprawiedliwości, oraz 
członka trybunału admaśnistracyjnego. 


„< pm 


Kamieniew o sowieckiej polityce zagr: 


Moskwa. (PAT.) Wczoraj na posiedzeniu no- 
wego sowjetu moskiewskiego przemawiał nowo wy- 
brany przewodniczący sowjetu Kamieniew, który 
między innymi dowodził, że nastąpiło dalsze wzmo- 
cnienie międzynarodowej pozycji SSSR. Mowca za- 
powiedział niezwłoczne wznowienie stosunków z 


Włochami. Zdaniem mowcy również i oświadczenie 
prezydenta Coolidge świadczy, o zwrocie, jaki się 
dokonał w opinji amerykańskiej na korzyść sowje- 
tów. Związek republik sowieckich pragnie bardzo 
zawrzeć odpowiednie układy z Ameryką, przyczem 
nie widzi żadnych ku temu przeszkód. 


= 


Walka lewicy przeciw nowej ustawie 
b parcelacji i osadnictwie. 


Uchwalenie tej ustawy będzie krzywdą nietylko mało i Gezrolnych lecz także 
warstw roboiniczych. 


sejmu. Kiedy z porządku dziennego spadła sprą-| vSzedł powtórnie na trybunę pos. Greiss, woy 


Warszawa, (Tel. wł.) (G). Projękt ustawy 
e parcelacji i osadnictwie, który dziś wszedł 
pod obrady plenarne sejmu, jest niewątpliwie tą 
kwestją, która zajmie uwagę całego sejmu i 
rządu aż do ferji świątecznych. Piastowcy ehcą 
mieć przed ferjami rzecz załatwioną — jak to 
określają oni — „na papierze“; wyrażenie to 
należy brać dosłownie, gdyż o wykonaniu tej 
ustawy nie może być mowy przed uchwaleniem 
drugiej ustawy o finansowaniu parcelacji i o- 
sadnictwa, a piastowcy wiedzą, że skarb nawet 
gdyby ta druga ustawa była uchwalona, w o- 
śhccnych warunkach nie jest w stanie sfinan- 
sować parcelacji. 

Jeżeli rozpatrzymy się w stanowiskach po- 
szczególnych klubów co do tej kwestii, to prze- 
konamy się, że przedstawiciale PPS. i NPR. 
uważają, że ustawa la jest podwójnie szkodliwą, 
krzywdzi bowiem ludność robotniczą miejską, 
krzywdzac również małorolnych i kezrolnych, 
dlatego taż z cała stanowczością przeciwstawia 
ja się te kluby ustawin o parcelacji. Nie mniej 
sine jes! stanowisko Zw. Str. Lud., który zwal- 
cra to ustawę bezwzględnie, uważając ją za wy- 
se ce szkodliwą dla sprawy wykonania wogóle 
reformy rolnej. Co sie tyczy klubów prawico- 
w ch to przedewszystkism księża należący do 
piawicy nie mogą głosować za artykałem tra- 
ktknacym o dobrach po duchownvch i martwej 
roli ratomiast przedstawic ele ziemiaństwa ma- 
ja wiele zastrzeżeń co do innych punktów par- 
celacji, Chrześc. demokr. ze swej strony staje 
w obronie miast. W tych warunkach w czasie 
dysktsi i glosowanin przewidziana jest pewne- 
go rodzaju szachownica, polegająca na tem, że 
szereg artykułów i poprawek może być ewen- 
fualnio akceptowany. i głorowany razem przez 
część lewicy i prawicy i odwrotnie inne mogą 
bvć zwa'czane równisż przez część lewicy i 
część prawicy. W konsekwencji można przowi- 
dvwać. że do ferji świątecznych ustawy tej się 
ni: zała' i 

Wśród takich przewidywań i w takiej atmo- 
sferze rozpoczęło sią dziś posiedzenie plenarne 
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Chwila krótka wahania. Zygmunt zesiada 
z konia — toż po nim czyni Jagiełło... Krokiem. 
postąpi © sarz — dłoń, wyciągnie... Stajalo ser- 
ca 'itewskie. Objęciem się braterskiem ujęli. 

W prszakach obu żywe poruszenie... Jadą 
ku sobie — wnet pójdą za przykładem kró- 
łów... 


— — — — - 


Wizja roztajała. Rozpyliły się w szeżogę 
cienia. Na pustej równi księżyc jedynie gazduje. 

Kostka. przy oknie baszty, zadumą ku oda- 
szłym pojawom powrócił. Jął rozważać w polot- 
nej, ciszą ta srebrną wyłostrzonej myśli: 

—' Rycerność oto miniona piękną mu śię 
jawi — pociąga barwą i giestem.. Rozmach w 
niej, budzący przyjaźń, wabiący serce i oczy... 
Lé ią zbroje — płoną pióropusze — archaniel- 
sesŚć ognista w jeźdzcach i orszakach... Dło- 
nie i dusze na miarę olbrzymią... Wielkość we 
złem czy dobrem... 

— Z takich-że on sam? 

Patrzy w swój zamiar czynu... 

— Cóż chce czynić? 

E d 


wa bonów złotych, albowiem komisja budżetowa 
nie przygotowała jej dla plenum, przystąpiono 
do dyskusji nad projektem, ustawy o parcelacji 
i osadnictwie. Już z samego początku dyskusji 
okazalo się od razu, jak trudne będzie stron- 
nictwom większości przeforsować ten niedo- 
iężny twór, jakim jest ustawa o parcelacji i 
osadnictwie. Po bardzo rzeczowej krytyce u- 
stawy przez posła Kwapińskiego (PPS.) zabrali 
kolejno głos posłowie Staniszkis (ZLN.) i Du- 
banowicz (Ch. d.). Pos. Staniszkis zaznaczył 
wyraźnie w swych wywodach, że ustawa nad 
którą się dyskytuje, nie jest ustawą o wykona- 
niu neformy rolnej, ale tylko ustawą o parce- 
lacji; innymi słowy, ugodził w hasło piastowe, 
że przez tę ustawę wykonywa się reformę rol- 
ną. Drugie uderzenie nastąpiło ze strony p. Du- 
hanowicza, który w bardzo oględnych wprawdzie 
i słodkich słowach, ale jednak oświadczył, że 
kluh jego nie będzie mógł rzucić swych gło- 
sów na szalę powodzenia ustawy, kiedy będzie 
głosowanie nad. punktem o dobrach po ducho- 
wnych i martwej ręki. Już z tych dwu prze- 
mówień widać, że jakoś z tym paktem nie jest 
zupełnie dobrze. 


MARSZ. SEYDA PROWOKUJE OBSTRUKCJĘ 
LEWICY. 

Następnym mówcą był pos. Poniatowski )Z. 
S. L.) który z całą znajomością wykazał już nie 
braki tej ustawy, ale fatalne jej sku.ki wrazie gdyby 
była uchwaloną. W zakończeniu swego przemó- 
wienia i w konsekwencji z jęgo treścią posel, 
Poniatowski postawił wniosek imieniem Z. S. L. 
o przejście do porządku dzjennego nad tą ustawą. 
Wobec tego. że marszalek (tym razem urzędujący 
wicemarsz, Seyda) nie poddał pod głosowanie tego 
wniosku, a dopuścił na trybunę posła Greissa (gru- 
pa Matakiewicza), lewica zaczęła się głośno do- 
magać w myśl regulaminu głosowania nad wnio- 
sziem p, Poniatowskiego” Kiedy te domagtnia się 
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do głosu mówcy, Wobec takiej sytuxtji i słusz 
ności po stronie lewicy marszałek porozumiał sie 
z mówcą i oświadczył, że pos. Greiss nie będzie 
przemawiał w sprawie ustawy, ale przeciw wnio 
skowi posła Poniatowskiego. Wówczas uciszyło sie 
na chwilę i po przemówieniu p. Greissa przystą 
piono do głosowania nad wnioskiem, który upadł 
(177 głosów przeciw 190). Na wiadomość o tym 
rezultacie na lewicy powstała wrzawa i wśród o- 
krzyków „hańba“ i (gwałtownego bicia w pulpity 


tym razem mówić o ust. o parcelacji i osadnic- 
twie, Wśród wrzawy i hałasu pos. Greiss pody- 
ktowal swe przemówienie stenografowi. Widząc, 
że lewica zdecydowaną jest konsekwentnie niedopu- 
ścić do stałego ignorowania przez większość rzą- 
dową interesów ich wyborców, przewodniczący po- 
stawił wniosek o przerwanie dyskusji w tej sprawie 
z przejściem do omawiania wniosków nagłych. — 
Wskutek protestu piasowców popartych skwapliwie 
przez endecję wniosek odpadł, Odpowiedzią na to 
był niesłychany hałas, okrzyki. Marszałek wzywa 
jednak na trybunę następnego mówcę p. Sommer- 
steina (kl. żyd.) ten jednak nie jest w sanie mówić, 
a nie zgadza się na to, aby dyktować stenografowi, 
stoi więc na trybunie a w trakcie „ego w sejmie 
rozlega się śpiew: „O cześć wam panowie, magna- 
c! — Na chwilę zapanowuje cisza i pos. Ru- 
dziński (Z. $. L.) zwraca się do marszałka z pro- 
pozycją przerwania posiedzenia; prawica nie zga-. 
dza się na to. lewica zaś nie dopuszcza do dalszej 
dyskusji. Rozlegają się śp'ewv. najpierw: „Na ba- 
rykady“, następnie zaś „Szalejcie tyrani”, ciągła 
wrzawa — marszałek stoi bezradny. Stronnictwa 
rządowe zakłopotane nie wiedzą jak wybrnąć z 
sytuacji. W czasie ponownezo chwilowego mo 
mentu ciszy marszałek zawiadam'a. że za hałaso- 
wanie 1 przeszkadzanie w dyskwsii wyklucza z 
dzisiejszego posiedzenia posłów: Puika, Wojewódz- 
kiego, Pawła Wr"silczuka, Durę i Balina; wezwani 
nie opuszczają jednak sali. halas trwa, bicie w 
pulpity nie ustaje, wreszce marszalek przerywa 
posiedzenie. ye : 
ODŁOŻENIE DYSKUSJI. 

Przerwa trwa przeszło pół godziny, po któ- 
rej marszałek Seyda komunikuje, że wobec tego, 
iż poseł Sommerstein czuje się fizycznie i mo- 
ralnie zmęczonym, prosi o odłożenie jego prze- 
mówienia. a wraz z tem odłożenie dalszej dys- 
kusji w tej sorawię do jutra. Prawica i Piast 
widząc, że.nie przeforsują swego stanowiska, 
godzą sję na to. Wobec tego marszałek: prze- 


nie piskujkowafy na lewicy rozpoczęto formalną | rywa dalsza. dyskusję nad tą ustawą, odsuwając 


obstrukcję trzaskając w pulpity i niedopuszczając 
|. «ie oo a "II": 

— Oto wielkość tę władną ną zawsze o- 
balić — chłopstwa nędzne, pospolitość do wła- 
dzy powołąć. 

Zastanowił „się w zalękłem, zdumianiu, jak 
przed — wbrew swojej czci — zamierzonem 
zwaleniem posągów. 

— Byłożby to tak w rzeczy?.. 

Przeciwstawy tych dwóch światów w ta- 
kiej dotąd oświetli nie ujrzał. 

Tedy głębiej w rzecz zastanową poszedł... 

Widzi rzeszę tę ziamną —: bladych, schy- 
lonych, z kosa .patrznych, w zgrzebnych na 
cialach znędzniałych okryciach, zaiście pospo- 
ditych. 

— Podobnie-ż ta polska Rzecz ma być po- 
spolitą ? 

Bolesnym zaprawdę wstydem przeima go 
ta rzeczy istność przed myślą obecna. 

-— liciecby od niej lub odsunąć ją... 

Lecz cóż się dzieja?.. Oto, gdy w przysz- 
łość myśl rzecz tę oddala, przykrość widzenia 
się traci. i 


„..Na hasło jego ruszeni, podnoszą od zie- ; 


mi głowy — prostują się — rumieniec w nich 
wstępuje — nosną... Łączą się w 'zastępy, huf- 
ce — w postawach ich rycerność się jawi. 


Wolność ich wypiękniła. 

— Tężeją chłopy we zbroiach.. Wyrastają 
nad głowy wodzowie... Jawią się nowe Wyrwi- 
dęby. rycerza niepołomni... 

— A oto zbierą się Rada... W strojach bo- 


dalszy jej ciąg do jutra. Wezwanych pięciu po- 
wyrośli, ziemi tej polskiej przyrodzeni, jej u- 
prawnieni własty. 

— A któż są ci rycerze, widy umarłej 
przeszłości”. Wydźga - Krzyżak, Zawisza-Czech 
i Litwin - Jagiełło... 


Ku zamierzeniom swoim myśl Kostki pow- 
raca. Nowe obrazy się jawią... 

„.Płyną ze wszystkich ziemi chorągwie za 
chorągwiami... 

I od wschodu szum -— ruszyły ziemice... 

Na dolinie przestronńej wyrósł las nieprze- 
mierzony... Zeszedł się lud ziemi tej z narodem 
ruskim. f 

Dwa narody zeszły ię na rozprawę wal- 
ną — bez oręża. 

W kole pośrodku radzą. Na sprawiedliwymi 
osądzie opartą, unię wieczystą zawierają. 

Rozsłoneczniła się dolina jednania. Ponad 
nią anioły przyszłości w trombity tryumfalnie 


Ocknał się Kostka. 

Oddaliły sią majaki nocy. 

Przed oczyma zarvsowały się w gasnącem 
świetle księżyca: zsiniałe obrzeża lasów — łą- 
ki w oparach rośnych — Dunajec... 

A naprzeciw — na brzask wstający nieba 
wyszły z omgli ogromem cudu niespodzianym 
—' jako niezawodna, -w granit po wieczność 
zaklęta, jedyna prawda w gonie czasu — 


gatych, kmiecych. Powaqa w ich obliczach. Wła-| Tatry. 


dność powagą stroi. tcioadzą s ę wojowie radzić 
— nad swojem swoi, jak drzewa z ziemi tej 


Świtalo... 
(C d ni 


KURJER LWOWSKI z piątku dnia 14. grudnia 1923. Nr. 291. 


słów opuszcza, wobec tego salę posiedzeń i już 
wśród spokoju i ciszy rozpoczęto dyskusję nad 
projektem ustawy) o powszechnym obowiązku 
służby wojskowej; dyskusji jednak nie ukończo- 
no odkładając dalszy jej ciąg do jutra. Reasu- 
mując dzisiejszy przebieg posiedzenia, twierdzić 
„należy, że stosując środki nie wykraczające poza 
ogólnie używane w obstrukcjach parlamentar- 
nych cała lewica okazala konsekwentnie i wy- 
raźnie, że ma przyszłość nie dopuści do tęgo, 
"aby piastowcy wespół z reakcją terroryzowali 
wszelkie poczynania, zmierzające do utrwalenia 
zasad demokracji. 
OBRADY KOMISJI WOJSK. 

Warszawa. (PAT). 12. 12. Sejmowa komisja 
wojskowa obradowiała dziś w dalszym ciągu nad 
projektem ustawy o podstawowych prawach i 
obowiązkach oficerów marynarki wojennej. Przy- 
jeto art. 20—27, traktujące o przenoszeniu ofi- 
cerów w istan nieczynny, spoczynku i do re- 
merwy, oraz o oficerach rezerwowych. 


Echa wyborów angielskich. 


"OFIARY I ZWYCIĘSCY. — PRZEGRANA HIL- 
TONA JOUNGA. 

W warsz. „Kurjerze Polskim“ czytamy: 
' „Ostatnie wybory w Anglji odznaczają się tem, 
że żaden z pficjalnych przywódców trzech wiel- 
„kich partji nie utracił swego mandatu. Wszyscy 
czterej wodzowie: pp. Baldwin, Asquith, Lloyd 
George i Remsay Macdonald wybrani zostali 
znacznemi większościami. 

Także lista poległych ministrów nie jest 
zbył wielka. Przepadli: minister pracy sir Mon- 
tague Barlow i minister rolnictwa sir Robert 
A. Sanders. Lista ofiar frakcji narodowych libe- 
rałów jest znaczna i obejmuje wybitnych po- 
lityków tego obozu z p. Winstonem Churchillem 
na czele. Dla Pdlski szczególnie interesujący 
jest upadek p. Hiitona Younga w Norwich, gdzie 
utracił mandat na rzecz Partji Pracy. Także za- 
stępca jego w urzędzie głównego whipa partji, 
lsir Robert Hutchison, który pełnił jego obowiąz- 
ki podczas jego pobytu w Polsce, upadł w wy- 
borach. Upadł także p. Kurdy, p. Shakespeare, 
sekretarz p. Lloyd George'a. Pewną pociechą 
'dla tego ostatniego może być fakt, że jego syn 
zdobył dla partji liberalnej mandat Isle of ely. 
Podobnież główny whip partji pracy p. Artur 
Henderson, specjalista od przepadania w wy- 
borach, stracił zdobyty niedawno w wyborze 
uzupełniającym mandat, podczas gdy dwaj jego 
gynowie zostali wybrani. 

Ciekawym szczegółem jest, że jedyny ko- 
munista w poprzedniej izbie, p. Newbold pobity 
został przez kandydata niezawisłej partji pracy. 

Znany powieściopisarz Wells, który kandy- 
dowal z listy socjalistycznej, przepadł na rzecz 
Kandydata liberalnego. 
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Ze szczegółów, charakteryzujących przebieg 
ostatnich wyborów angielskich, interesującą” dla 
nas jest przegrana wyborcza p. Hiltona Younga. 
P. Hilton Young kandydował z ramienia frakcji 
narodowych liberałów. Szereg wybitnych poli- 
„tyków tego obozu wrąz z p. Winstonem Churchil- 
lem na czele przegrało wybory. W rzędzie ofiar 
jest również p. Hilton Young. Przy wyborach u- 
padł również p. Robert Hutchison, zastępujący 
"na urzędzie p. Youga podczas jego pobytu w 
Polsce. Wspomniana klęska niewątpliwie zawa- 
ży bardzo silnie w sprawie dalszej roli p. Youga 
jako doradcy finansowego rządu polskiego, to- 
‘też powrót p. Youga do Polski jest pod znakiem 
zapytania. 

Warszawa. (AW.) Hilton Young natychmiast 
po ukończeniu wyborów w Anglji nadesłał do War. 
szawy telegram z wiadomością. że w najbliższym 
czasie przyjeżdża z powrotem do Polski, "7 

—.— 
REKONSTRUKCJA GABINETU. 

Londyn. (PAT). 12. 12. Baldwih będzie mu- 
siał powołać nowych ludzi do objęcia ośmiu 
tek, z których 7 zawakowało wskutek rezultatu 
ostatnich wyborów. a jedma z powodu rezygnacji. 
Jak przypuszcza „Morning Post“, rekonstrukcja 
gabinetu nastąpi jeszcze przed zwołaniem Izby. 


UCHWAŁY LABOUR PARTY. 

Londyn. (PAT.) W związku z wczorajszą de- 
cyzją gabinetu Baldwina, obradował dziś komitet 
wykonawczy Labour Party. Po dluższej dyskusji 
uchwalono rezolucję: Komitet wykonawczy Labour 
Party. postanawia, ze frakcja parlamentarną tej 
partji zatrzyma nadal ściśle opozycyjne s;anowisko 
w lzbie gmin. Komitet postanawia dalej, że na 
wypadek konieczr 'i powołania do steru nowego 
gabinetu z łona Labour Party, partja przyjmie na 
siebie caikowitą odpowiedzialność za rządy: kra- 
jem, nie uciekając się do kompromisu pod postacią 
jakichkolwiek koiicesji. Uchwalono dalej podjąć na- 
tychmiast kroki celem zabezpieczenia partji Środ- 
ków pieniężnych na wypadek nowych wyborów 
powszechnych, — Uchwaly partji zostały przyjęte 
przez kongres Trade Union. 


Sprawy polskie. 


AUDIENCJA GEN. SZEPTYCKIEGO U PREZY- 
DENTA. 

Warszawa. (PAT). 12. 12. Pan prezydent 
Rzpltei przyjął dnia 12. bm. na dłuższem po- 
słuchaniu kierownika ministerstwa S. W. gene- 
rała brygady Szeptyckiego. 

SPRAWA HAMMERLINGA 

Warszawa. (Tel. wl.) (G) Dowiadujemy się, 
że wyrok sądu honorowego senackiego w sprawie 
Hammerlinga ogłoszony będzie dnia 21 bm.; na- 
stąpi to tak późno dlatego, że sąd opracowuje 
teraz motywy do wyroku. ' 

NARADY NAD UMOWĄ ROLNĄ. 

Warszawa. (PAT). 12. 12. Wczoraj rozpo- 

częły się narady między przedstawicielami zie- 


! 


mian, a przedstawicielami robotników rolnych; 


w sprawie zawarcia umowy, zbiorowej w roku 
przyszłym. 
ŻE SEJMU ŚLĄSKIEGO. 

Katowice. (PAT). 12. 12. Na 69-temi posie- 
dzeniu Sejmu śląskiego, po odesłaniu do ko- 
misji budżetowej kilku wniosków nagłych i pre- 
liminarza budżetowego województwa śląskiego 
na r. 1924, uchwalono na wniosek komisji bu- 
dżetowej 5 miljardów marek dla Związku po- 
wstańców, na wprowadzenie w życie przyzna- 
nego im monopolu tytoniowego. Dalej przyjęto 
rezolucję wzywającą wojewodę do pokrywania 
kosztów postępowania karnego za oskarżonych 
przez władze niemieckie o przekroczenia wyni- 
kające z akcji powstańczej. Następne posiedze- 
nie w poniedziałek: 19. bm. 

—0— ' 


POWROT Z MOSKWY DELEGACJI PRZEM. 
ŁODZKICH. 

Moskwa. (AW.) — Delegacja przemysłowców 
łódzkich po 2 tygodniowym pobycie w Moskwie 
we wtorek wyjechała z powrotem do kraju. Przed- 
stawiciele przemysłu polskiego nawiązali szereg 
stosunków handlowych w Moskwie i z pobytu w 
Rosji są naogół zadowoleni. 

— ...— 
Z PRYKARPACKIEJ RUSI. 

Warszawa. (Tel. wł.) (G). Z Ungwaru do- 
noszą, że gubernator Rusi Przykarp. rozpoczął 
na tem terytorjum przy poparciu rządu praskiego, 
działalność zmierzającą do przyłączenia Rusi 
Przykarpackiej do Rosji. 


——850—— 


Ze świata. 


ZAMKNIĘCIE PARLAMENTU WŁOSKIEGO. 

Rzym. (PAT). 12. 12. Komunikat, pocho- 
dzący z kół półurzędowych w sprawie zamknię- 
cia sesji parlamentarnej, między innemi opiewa: 
Powody, które skłoniły Mussolini'ego do zawie- 
szenia na czas nieograniczony posiedzeń Izby, są 
natury czysto moralnej. Mussolini zrezygnował 
z latwego zwycięstwa i to jest szlachetny gest 
z jego strony. Wybory w Anglji nie są bynaj- 
mniej dowodem pochodu na lewo, przeciwnie, 
oznaczają one kres tego pochodu, gdyż ujawnia- 
ja paraliż rządu, chorobę, 
wiele innych narodów. 
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Rzym. (PAT.) W. rzeczywistości nie istnieją 
żadne analogie między tem, co zaszło w Angliji, 
a sytuacją polityczną we Włoszech. Faszyzm ni- 
gdy nie pragnął być rodzajem schroniska dla Że- 
braków politycznych i będzie zawsze z całych sił 
dążył do zachowania swej siły i godności, oraz 
będzie usilował dowieść zarówno krajowi jak i 
zagranicy, iż posiada nietylko siłę, lecz również 
gorące i Świadome poparcie szerokich mas narodu 
włoskiego. . 1x 


AKCES STANÓW ZJEDN. DO KOMITETU RZE- 
CZOZNAWCÓW. = l 

Londyn. (PAT). 12. 12. Otrzymiano tu ofi- 
cjalną zapowiedź rządu Stanów Zjedn. w spra- 
wie udziału w pracach komitetów rzeczoznaw- 
ców. Przypuszczają również, że pierwsze po- 
| siedzenie komitetu rzeczoznawców zwołane bę- 
dzie jeszcze przed Bożem Narodzeniem. 
| Waszyngton. (PAT). 12. 12. Prasa amiery- 
kańska wyraża zadowolenie z powodu udziału 
Stanów Zjednoczonych w komitetach rzeczo- 
znawców. 

Paryż. (PAT). 12. 12. „Temps* dowiaduje 
się. że urzędowe koła amerykańskie omawiają 
z wielkim optymizmem ostatnie wypadki, mo- 
gące się przyczynić do rozwiązania problemu 
odszkodowań. "M 


A 


| MISJA PAPIESKA NA KRYMIE. `’ 


Muskwa. (PAT.) Wobec wyjazdu szefa misji 
Watykanu ks, Walscha zastępuje go ks. Edmund 
German dotychczasowy szef misji Watykanu na 
' Krymie. Wedle komunikatu rządowego ks. German 
| miał oświadczyć podczas interwiewu, że jego dzia- 
łalność na Krymie rozwijała się przy współdzia- 
łaniu władz sowjeckich co pozwala mieć nadzie- 
ję, że jego praca na nowym posterunku da rów- 
nież rozulłaty. 


Z OBRAD LIGI NARODÓW. 

Paryż. (PAT). Onegdajsze posiedzenie pu- 
jbliczne Rady Ligi Narodów poświęcone było 
sprawom uchodźców rosyjskich, niewolnictwa i 
cechrony mniejszości narodowych w republice li- 
tewskiej. W sprawie ochrony mniejszości naro- 
dowych na Litwie wysłuchano wyjaśnień Gal- 
wanouskasa, który zakomunikował o ratyfikacji 
iprzez rząd litewski konwencji w sprawie mniej- 
lszości narodowych. Rada Ligi Narodów posta- 
'nowiła uważać, że wobec tego weszła w życie 
deklaracja z dnia i2. maja 1922 r., przedłożona 
(przez przedstawiciela Litwy w sprawie ochrony 
mniejszości narodowych w tym kraju, przyczem 
Rada Ligi Narodów uchwaliła, że zobowiązania 
tej deklaracji o ile dotyczą osób należących do 
mniejszości narodowych odnośnie do rasy, re- 
ligii i języka pozostają pod gwarancją Ligi Na- 
(a d a — mą = 
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tzezenię pamięci Pierwszego Prezydenta. 


Wczoraj w lokalu Ligi kobiet przy pl. Aka- 
demickim odbyło się pod przewodnictwem p. To- 
„mickiej zebranie konstytuujące komitęąu uczczenia 
śp. Narutowicza na podstawach stworzonych przez 
komitet warszawski. Akcja ma objąć całe państwo. 
Zebranie bardzo liczne po ożywionej dyskusji po- 
"stanowiło zorganizować komitet obszerniejszy, w 
„sobotę 15 bm, urządzić nabożeństwo, w niedzielę 
'zaś 16 bm, uroczystą akademję. Zastanawiano się 
nit nad szczegółami obchodu i nad dalszą 
„akcją. l 
A W zebraniu wzięli udzjal przedstawiciele Jis 
cznych organizacji obywatelskich i spolecznych. 

i w 

Prezydjum Wydziału Wykona wczego od- 
„było w ostatnich czasach szereg posiedzeń, na 
"których rozważano sprawy, związane z uchwa- 
łami Ogólnego Zgromadzenia Komitetu, 


W sprawie Sarkofagu, członkowie pre- 
zydjum udali się do ks. kardynała Kakow- 
skiego, który dla stałego porozumiewania się 


z komitetem  delegował swego przedstawiciela. 
Ogłoszenie konkursu przez komisją artystyczną 
'nastąpi w najbliższej przyszłości. 

Praca nad księgą pamiątkową raźno po- 
stępuje naprzód. Wiele wybitnych osobistości 
ze Świata politycznego i naukowego nadesłafo 
swoje wspomnienia, które wszechstronnię oświe- 
tlają postać zamordowanego prezydenta. Prócz 
obszernego wstępu — księga pamiątkowa za- 
wierać będzie zarys działalności śp. prezydenta 
G. Narutowicza, jako profesora i inżyniera, 
jako byłego ministra robót publicznych i mi 
nistra spraw zagranicznych, a dokumenty i głosy 
prasy dadzą pełny obraz wypadków, które 
„poprzedzały wybór, pierwsze kroki i tragiczną 
śmierć śp. G. Narutowicza. 

Prace nad sporządzeniem projektu i uło- 
żeniem kosztorysu budowy bursy akademickiej 
są w toku. 

Prócz księgi pamiątkowej 
szura zawierająca życiorys 
denta. 

Komitet wydał portret śp. G. Narutowicza, 
rysowany ns kamieniu przez artystę malarza 
Adamą Grabowskiego, odbity na pięknym we- 
linowym papierze. Portret ten jest do nabycia 
w biurze komitetu (Jerozolimska 27), pa 1 
złotym polskim, 

Składki napływają z całego kraju i za» 
granicy od rodaków. Do dnia 15. lisiopada 
1923 r. wpłynęły ofiary: od 132 sejmików, 
magistratów i gmin 77,694.629 mp, od 46 
związków, czasopism, stowarzyszeń i banków 
25,914.958 mp., od lokalnych komitetów i po- 
szczególnych osób 69,197.699 mp., od komitetu 
włocławskiego 30,150.000 mp., od p. prezydenta 
Rzeczypospolitej 50,000.000 mp., przez p. mar- 
szałka sejmu M. Rataja — 51. 8 dolara i 680 
zł. polskich. Z 51. listy ofiar dotychczas zwró- 
conych 52,319.140 mp., zebrane przez urzędni- 
ków min. spraw zagran. w walutach 16 obcych 
państw. po kursie obecnym około 730 dolarów. 
Ogólna kwota podług kursu dnia 15. listopada 
około 2,500.000,000 mp. 

W celu zabezpieczenia funduszu, sumy ze» 
brane w walucie obcej będą złożone w P. K. K. P., 
a zebrane w markach składane są w P. K. O. 
na rachunku oszczęduościowym złotym i w po- 
życzce złotej (rachunek nr. 6138). 


ukaże się bro- 
zmarłego prezy- 
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Warszawa. (AW.) 16 bm. jako w rocznicę 
zamordowania św. p. Prezydenta Gabrjela Naru- 
towicza odbędzie się w stolicy szereg uroczystości 
poświęconych pamięci Zmarłego. Zawiązał się ko- 
mitet akademicki pod protek,oratem rektorów wyż- 
szych uczelni. Odbędzie się uroczysta Akademja 
robotnicza z udziałem posłów stronnictw lewico- 
wych, oraz uroczysta Akademja w Radzie miejskiej, 
w której wezmą udział Prezydent Rzpltej oraz 
przedstawiciele rządu j 
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Kronika. - 


KALENDARZYK. 

Dziś rz. kat, Łucji i Otylji; gr. kat. Andreja ap. Ju= 
tro rz. kat, Nikarego; gr. kat. Nauma. — Wschód słońca 
7:15, zachód 3'23. 


TEATR WIELKI. 
Czwartek „Noc św, Mikołaja*, 
Piątek „Walktrja*, 
Sobota o 3 „Noc św. Mikołaja* — wieczór 
ka“, występ p. Jakubowskiej. 
Niedziela „Krakowiacy i górale“, 


Szukiewicza. 


Zielińskiej). 
Wtorek „Ri goletto*. 
Środa „Nina* 


TEATR MAŁY. 


Czwartek „Pokojówka szuka miejsca“. 

Piątek „Sprawa Kaisera", 

Sobota i niedziela „Pokojówka szuka miejsca*, 
Poniedziałek „Sprawa Kaisera“, 

Wtorek „Pokojówka szuka miejsca“, 


TEATR NOWOŚCI. 


Czwartek „Dziewczę ż Holandji*. 

Piątek i sobota „Księżniczka Olala*. 

Niedziela o 3:30 
Qlala*, 

Poniedziałek „Dziewczę z Holandji*, 

Wtorek „Księżniczka Olala*, 


Biuro Koncertowe M. Tuerka. Piątek 14. 
grudnia: Wacław KOCHAŃSKI, skrzypek. 5299 


(występ A. Sznage-Zielińskiej). 


„Bajadera” — wieczór „Księżniczka 


Wo Lwowie, 


| — W setną rocznicę urodzin K. Ujejskiego. 
W niedzielę 16 bm, urządza Stow. „Gwiazda“ 
w sali własnej, przy ul. Francis zkański: ej 7, Uro- 
czysty wieczór, slowa, pieśni i muzyki ku czci 
Wielkiego Wieszcza, Twórcy „Chorału” Kornela | Í 
Ujejskiego w setną rocznicę urodzin Poety. O 
Ujejskim mówić będzie red. Michał Rolle. Utwory 
K. Ujejskiego wygłoszą członkowie „Młodej Scen- 
ki“ pp. Helena Stodorówna, Teodora Kipeniówna 
i Mieczyslaw Marek, Znana zaszczytnie z estrady 
koncertowej śpiewaczka p. Zofja Ciesielska i art.- 
śpiewak p, Stanisław Lipanowicz odśp:ewają pie- 
śni przy akomp. fortep. prof. Kazimierza Abratow- 
skiego. Chór żeński Tow. śpiewackiego „Skald“ 
pod batutą prof. Joanny Loeblowej wykona „kan- 
tątę ku czci Ujejskiego”, napisaną przez Czesła- 
wa Loebla, oraz „Choral“ i inre pieśni. Amator 
ska orkiestra „Gwiazdy“ odegra utwory S. Mo- 
niuszki, J. Nikorowicza, E. Griega i A. Osady. 
Początek o g. 7 wieczorem. 


— Angielskie mgły zaległy ulice i parki. 
Tramwaje nie widzą dorożek, dorożki potykają 
się o magistrackie lampy, przechodnie zaś nie 
odróżniają kasztanów od grupy paskujących 
czarnogiełdziarzy. Tymczasem mgły zer groma- 
dzą się na koszulach, pończochach i bucikach 
w oknach wystawowych. Pomroki cyfr cs'ania-| è 
ją zachłanność kupców, podobnie jak niegdyś 
pod Troją mgły osłaniały złodzieji obozowych. 
Mgły osiadają na ubrania i sumienie ludzi, po- 
krywając je oślizgłym, zimnym i zdradzieckim 
lepem. W zamglonej atmosferze żerują zamglo- 
ne charaktery, bojące śię słońca i czystego po- 
wietrza. Dlaczego jednak w ojczyźnie mgieł wy- 
rosły tak czyste i jasne charaktery? Bo Anglicy 
przyzwyczaili się do swoich mgieł i już od- 
różniają tramwaj od dorożki. dorożkę od latarni, 
a prawdziwych i uczciwych mężów stanu od 
intellektualnych i moralnych tandeciarzy. Mo- 
że i my — da Bóg — nauczymy się rozróżniać 
ludzi w mgle dzisieiszej atmosferv. (K). 

— Taryfa kolcjowa z dniem 1. stycznia 
1924 ma podrożeć o blizko 200 proc. 

— Z życia młodzieży akadem ckiej. Onegdaj 
odbył się ogólny wiec żydowskich techników zwo- 
łany przez tmiędzypartyjny komitet wykonawczy, 
utworzony w celu zapewnienia pomocy wykluczo- 
nym z „Bratniej Pomocy" politechniki, studen- 
tom wyznania i pochodzenia żydowskiego. 

Wiec oświadczył się za współpracą z polską 
młodzieżą demokrat., z inicjatywy, której powsta- 
ła Spółdzielnia „Jedność akademicka", oparta na 
zasadach obywatelskiej współpracy koleżeńskiej, 
bez względu na wyznanie i narodowość. W tym 
sensie uchwalono rezolucję, podkreślającą znacze- 
nie życja Samopomocowego młodzieży akademic- 


A 


„Żydów- 
inauguracja przed- 

stawień popularnych — wieczór „Faust*. 
Poniedziałek „Nina* Kampfa (występ Anny Sząage- 
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kiej, opartego na zdrowych podstawach ETU. | IB a owad GAT A 
czości, z usunięciem wszelkich ograniczeń w pra 
wach członkowskich. Znamienny jest fakt, że na 
cjonalistyczna młodzież żydowska znalazła się w 
ogromnej mniejszości i opuściła salę. Idea zgo 
dnej pracy samopomocowėj dla dobra ogółu, idee 
'demokratyzmu k pojętego — odniosła zwy: 
cięstwo ! 

— 0 II. Dom, Akademicki. Szereg orga- 
nizacji samopomocowych polskiej młodzieży a- 
kad mickiej we Lwowie z Akad. centralą samo- 
pomocową we Lwowie wystosowało pod adresem 
prezydjum i radnych m. Lwowa list otwarty, 
apelujący 0 oddanie drugiej części domiu przy 
ul. Pijarów 83. i 3Ą na rzecz rozszerzenia istnie- 
jącego tam Domu Akad. im. J. Kasprowiczą. 
Dotychczasowe starania w powyższej sprawie 
mimo starań władz i organizacji akad. nie daly 
rezultatu. Na skutek tego, jak czytamy w „liście 
otwartym“ pieniądze przygotowane na rekon- 
strukcje wspomnianego objektu musiano użyć 
na budowę II. piętra domu przy ul. Słodowej L 
10,darowanego przez Felicję i śp. Aleksandra. 
Skarbków młodzieży akademickiej wydziału le- 
karskiego. Wobec tego, że zapotrzebowanie mie- 
szkań dla akademików zwiększa się z każdem 
półroczem, a znaczna część młodzieży z prowin- 
cji Ula braku mieszkań musi rezygnować ze 
studiów — należy oczekiwać, że apel organı- 
zacii samopomocowych będzie tym razem SKU: 
Teczny. krezvajum 1 rada m. Lwowa powinne 
zająć się gorliwem załatwieniem słusznych po- 
sturatów młodzieży. 

— Z żałobnej kariy. We Lwowie zmarł Wład. 
Reinlender. st, komisarz skarbowy w Mosciskach 
e zmarły liczył lat 57, był bratem dyrektora pol. 

. Reinlendera. 

— Doda:ex grudniowy dla pracowników kolej. 
Urzędy kolejawe otrzymały polecenie wypłaty pra- 
cownikom etatowym oraz nieetagowym stałym do- 
datku w wysokości 54 procent od uposażenia przy- 
znanego 1 grudnia br. Wypłata dodatku nastąpić 
ma w 15 grudnia br. Pracownikom nieetatowym, 
uprawnionym do dodatku kresowego, ma się 31 
grudnia br. wypłacić ten dodatek w w'sokości 10- 
procentowego dodatku kresowego zasadniczego, — 
podwyższonego o 36.356 proc. 


— Szkxarlatyna w s.kałach. Piszą nam ze sfer 
rodzicielskich: Okropna epidemja szer.y się wśród 
dziatwy, szkarlatyna wyrywa coraz to nowe afiary, 
a fizykat i rada zdrowia milczą, Dzieci z zaułków 
przychodzą nawet z wysypką do szkoły. Najgroż- 
niejszą jest ona wśród dziatwy małej i biednej. 
Rodzice zapracowani neraz niewiele troszczą się 
o swe dzieci. Zwracamy uwagę czynników kom- 
petentnych, by użyły wszystkich środków, mają- 
cych zapobiec szerzeniu się choroby aż do zam- 
knięcia szkół, w których choroba szerzy się na 
gminnie. Matka" 

— Z teatru. Przed świętami po raz os,atni 
„Walkieja”. W piątek po raz ostatni przed świę- 
tami daje teatr Wielki dzieło Wagnera, kóre do- 
tąd wypełniało po brzegi widownię. 

— jedyny występ Jakubowskiej. Primadonna 
opery poznańskiej, M. Jakubowska, wystąpi w so- 
botę gościnnie w roli Racheli w „żydówee“ Elea- 
zara śpiewać będzie p. Mann, kardynała p. Zopoth, 

Gościnne występy Anny s znage-Zief'ńsklej. — 
W pamięci Iwowian utkwiła urocza posjać tej art. 
która na naszej scenie c'eszyła się zawsze tak 
olbrzymią, niekłamaną sympatją. Dyrekcji teatrów 
udało się pozyskać p. Zielińską na kilka tylko 
występów w głośnej sztuce Kampfa „Nina“. 
Wiadomość o występie znakomitej artys,ki zele- 
ktryzuje cały artystyczny Lwów, który powita ją 
z radością. Pierwszy występ Zielińskiej odbędzie 
się w! poniedzialek {w teatrze Wielkim. Bliższe szcze- 
góły podamy niebawem. 


— Brak znaczków pocztowych w lwowskich 
trafikach daje się dotkliwie odczuwać. Zwraca- 
my na to uwagę dyrekcji skarbu i dyrekcji 
poczty, które pouczyć powinny trafikantów o 
tem, że obowiązkiem ich jest sprzedaż znacz- 
ków pocztowych. 


— Przebudowa linji kolejowej Lwów-War- 
szawa via Belzec ma hyć wkrótce rozpoczęta. 
Realizacja tego projektu skróciłaby czas podró- 
s. ze Lwowa do Warszawty do 8 godzin 
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— Unisważnione dolary. W ostatnich cza- paru dniami za largnięcie się na wywiadowcę 
sach przy wielkiem zainteresowaniu się dola- policyjnego Heilmana, podczas pełniema przez 
rami. niesumienni spekulanci wystarali się o tegoż służby, popełnił wczoraj w więzieniu są- 
materjal obrotowy w postaci unieważnionych| du karnego przy ul. Batorego zamach samohój- 


"pis: „The Confederate States of America“ za 


. „The United States of America“. 


dawno dolarów. Są to dolary, które wypuścili 
zbuntowani konfederaci w r. 1861 w południo- 
wych stanach Ameryki Północnej i noszą na- 


Mmiast napisu, który widzimy na prawdziwych 


— Drożyzna w hotsłacń. Wobec podwyżek 
drożyźnianych, los zamieszkujących hotele war- 
szawskie staje się wprost tragiezny. Obecnie 
pokoik w drugo czy trzeciorzędnym hotelu kosz- 
tuje miesięcznie około 10 miljonów. Przed trze- 
ma miesiącami kcsztował zaledwie miljon marek. 
We Lwowie tak samo podskoczyły ceny w ho- 
telach. 

— Wprowadzenie taryfy maksymalnej dopro- 
wadziło do pasji szczególne rzeźników, którzy od- 
grażają się, że mięsa sprzedawać nie będą a w 
wielu wypadkach sprzedają z protekeji mięso, i 
1 tluszcze po cenach wyższych, aniżeli zezwala 
taryfa maksymalna. Wczorai kosztowało mieso we: 
lowie! i eielęce po 500 do 600 tys. mkp., wieprzowe 
600 do 700 tys. mkp.. słonjna 900 do miljona mkp. 
smalec półtora miliona mkp. a-sadło 1.290.000 m. 

Za chleb żądano 180 tys. mkp. za bułki 18 
tys, mkp., za masło stołowe 2 miljony, deserowe 
2,400000 mkp., za mleko 100 do 150 tys mkp. 
za jaja 45 do 50 tys, mkp., za ziemniaki 20 tys. m. 

Magistrat i policja powinny dopilnować. aby 
taryfa maksymalna była w rzeczywistości przestrze- 
ganą i nie bvla tylko martwą literą. Inaczej pa- 
skarze coraz bardziej będą rozzuchwaleni, 

— Charsby zakaźne w nobliskich gminsch. 
Starostwa sąsiednie stwierdziły płonicę (powłat 
Lwów) w Winnikach, Zamarstynowie i Zarodcach, 
(pow. Gródek Jagiel.) tv Janowie. (pow. Rudki) 
w Koropużu. Dur brzus”ny: (pow. Lwów) w Kle- 
parowie, Koście'owie. Malechowie. Nawarji, Zamar- 
stynowie. Zimnej Wodzie. (pow. Gródek Jagiel.) 
w Zalesiu, (pow. Rudki) w Chłopach, Dur pla- 
misty (pow. Lwów) w Zamarstynowie. Czerwońtkę 
(pow. Lwów). w Dawidowi: i Zamarstynow e. 

Fizykat miejski przestrzega publiczność pred 
stykaniem się z ludnością z gmin zakażonych i 
zwraca uwagę, że nabywanie artykulów może po 
średniczyć w zakażeniiu się. 

Mleka z tych mie'scowości używać tylko po 
przegotowaniu. a przy tyfusie plamistym nie wpu- 
szczać do mieszkania (kuchni) z obawy przed ro- 
bhactwem, i 

— Rewizja w pociagu posp'esznym. Ubiectej 
nocy przeprowadzili urzędnicy Oddziału . walki z] 
lichwą przy Eksp. pol. śledczei z kom. Konarskim 
na czele w asvstencji urzędników skarbowych re- 
wizję wł pociągu (pospiesznym pdchodzacym ze Lwóo- 
wa do Katowic. Rewizja ta dała wynik nadspo 
dziewany. Aresztowano i przewieziono wiele osób 
podejrzanych o handel obcą walutą, które posia- 
dały przy: sobie zapasy obcei waluty przeznaczo- 
nej na wywóz do Niemiec. Między aresztowanymi 
są: Amalia Arbeit ze Stanislawowa w rończochach | 
której znaleziono ukryte 618 dolarów 400 koron | 
czeskich zaś zaszyte za stanikiem 83 dolarów. | 
Srul Eisenberg z Pilicy. który miał w bucikach | 
ukrvte 362 dolarów, Adolf Menzel z Jägendorfu, | 
który na widok wchodzących urzędników pol. rzu-| 
cil pod ławę wagonu 281 dolarów. Maks Rertfeld, 
z Kosowa u którego znaleziono 127 dolarów i t 
czeki prawdopodobnie nielegalnie nabyte, opiewa- 
jące na 110 dol. Zygmunt Gallet. ze Lwowa, 
który posiadał 2450 koron czeskich. i 4 czeki 
oplewajace na łączną kwote 706 dolarów, Mo- 
zesa Hechta posiadacza 12 dolarów nachodzących 
z nielegalnych transakti. i Arnolda Siissa ze Lwo- 
wait którego znaleziono 132 dolarów. Wolf Śtein- 
bock. przy którym znaleziono 300 funtów szierl. 
i 261 dolarów pozostawiwszv swój paszport w 
rękach policji zbiegł, Poster Dragan znalazł pod 
ławkami przez kogoś porzucone 215 dolarów. Wa- 
luty. czeki oraz bony nieopłacone znalezione przy 
podróżnych zakwestjonowanoo. Świetny sukces o- 
bławy zawdzięczać należy, energicznym zarządze- 
niom Ekspozytury polic. śledczej I.wów—miasto, 
oraz gorliwej pracy furkcjonarjuszy jej Oddziału 
walki z lichwą. 

— Samobójstwo w więzieniu. Właściciel 
kawiarni Teatralnej Turteltaub, uwięziony, przed 
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czy — ponprzecinal sobie scyzorykiem żyły i 
pomimo natychmiastowej pomocy lekarskiej 
zmarł. Śledztwo w sprawin Turteltauba było już 
na ukończeniu i miano go za parę dni wypuścić 
na wolną stopę. Przed kilku dniami w kawiarni 
teatralnej policja wytropila szajkę szulerów i 
i zażądała od mich wyleritytnowania się — wów- 
czas Turteltaub targnął się na wywiadoweę polic. 
i za to został aresztowany i odstawiony do 
więzienia. 


— Potrącony przez tramwaj. Na stację po- 
gotowia rat. przyprowadził wezoraj jeden z kon- 
trolorów M. K. E. Michała Buta, głuchoniemego 
domokrążcę, którego skutkirm własnej nieostro- 
żności potrącił na ul. Kaźmierzowskiej wóz 
tramwajowy K. D. 

— Ofiara kieszonkowca. Płacącemu poda- 
tek w Izbie skarbowej kupcowi Adolfowi Labine- 
nowi wyciągnął jakiś kieszonkowiec z kieszeni 
palta kwotę 7 i pól miljona mkp. i uciekł. Zroz- 
paczony Łabiner zawiadomił o tem policję. 

-—— Przy sposobnaści. Do sklepu konfekcji 
Amolda Klanga przy ul. Kaźmierzowskiej przy- 
szły wczoraj na zakupy Ruchla Orzyńska i 
Dora Hana Goldapel, obywatelki z Warszawy 
i przy „sposobności“ ściągnęły z lailv sztukę 
trykotyny 25 metr. długości, wartości 126 miljo- 
nów mkp. Kradzież jednak nie udała się, gdyż 
jeden z pomocników zauważył kartkę z napi- 
sem firmowym przyczepioną. do sztuki, wystają- 
cą z pod spódnicy Orzyńskiej, która tam ją 
ukryla. Obie złodziejki oddane przez właściciela 
w ręco posterunkowego powędrowały tymczasem 
do aresztów polic. 


Z całej Polski. 


— Po krwawych zajśgiach w Krakowie. 
Śledztwo sądowe jest już na ukończeniu Do 
końca grudnia wszystkie akta oddane zostaną 
sądowi. Dotychczas aresztowano około 100 osób, 


(większość aresztowanych znajduje się w wię- 


zieniu śledczem. Przesłuchano przeszło 700 
świadków. 

Prokuratorzy Czyszezan i Brasan po urlo- 
pie miesięcznym obięli z powrotem urzędowanie 
P. Brasan objął wszystkie agendy co do śledz- 
twa w związku z krwawięmi zajściami z 6. listo- 
pala. 

— Zwinięcie opery i operetki w Krakowie. 
Onegdaj zwinięta została krakowska opera i 
operetka, prowadzone przez townravstwo opsro- 
we, które z powodu ciągłych deficytów rozwin- 
zało z gminą kontrakt dzierżawy. Bezpośrednią 
przyczyną zwinięcia operetki były żądania or- 
kicstry, domagającei się wypłacenia jej 45 proc. 
ód dochodów brutto. 


— Samobójstwo na szczycie Giewontu. Zdemo- 
bilizowany oficer batalionów celnych Ignacv Krze- 
siak zastrzelił się 2 bm. pod żelaznym krzyżem 
na szczycie Giewontu, Powodem samobó'siwa byl 
brak środków do życia z powodu zdemobilirowania 
zarządzonego z powodu likwidacji baonów celnvch. 
Śp. Krzesiak napisał do komendy olównei baonów 
celnych list donoszący, że 2 grudnia odbiera so- 
bie Życie na szczycie Giewontu. W ten sposób 
dowiedziano się w Zakopanem 0 samobójstwie, 
Wysłany na Giewont nosterunkowy Kędzlot do- 
tari} tam po gołoledzi, wśród szaleiacego wichru 
i śniegu sprawdził, że istotnie dokonał tu śp. Krze- 
siak samobójstwa, Trup byl zinarźniętv. Gmina 
Zakopane zajęła się sprowadzeniem zwłok do Za- 
kopanego. 

— Włamanie do fabryki. W nocy na 12. 
bm. włamali się złodzieje do fabryki cykorji 
w Sądowej Wiszni i po rozbiciu kasy zabrali 
gotówkę tam złożoną. w wysokości 100 miljo- 
nów. Po dokonanej kradzieży włamywacze zbie- 
gli. nie pozostawiając za sobą śladu. Śledztwo 
polic. w toku. 


— Olbrzymia kradzież w Warszawłe. Do 
składu ubrań Starbmana w Warszawie włamali 
się onegdaj dotychczas niewyśledzeni sprawcy 
i skradli wielką ilość rozmaitej garderoby. miljar- 
dowej wartości. , żę, 
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Nadesłane. 


MATERJE ANGIELSKIE 


na ubrania, płaszcze i kostjamy po okazyjnie nizkich 
cenach IMPORT SUKNA, Pańska 17 a, Ill. piętro, 


(Wystawa gwiazdkowa 


w zakładzie im. Dra Niemca 
w niedzielę 16. grudnia od 9—3. 


Dla szkój maat ktematopaficny 


sprzedam 
meram kelczyńska 28. 


— Zaniechanie przymusowej  rekwizycji 
misszkań. Na onegdajszem posiedzeniu sejm. 
komisji prawniczej postanowiono nie przedłużać 
ustawy o przymusowej rekwizycji mieszkań, któ- 
ra wygasła 25. ub. m 


Że świata. 


— Z paryskiego instytutu badań słowiań- 
skich. W instytucie badań słowiańskich w Pa- 
ryżu odbyła się inauguracja „Tygodnia polskie- 
go“. Kars studjów polskich zainaugurował prof. 
Zaleski, laureat Akademji nauk moralnych i 
politycznych. 

— Strajk generalny w Austrji Z Wiednia 
donoszą: „Prowadzone od dłuższego Gzasu ro- 
kowania między rządem a urządnikami 'w sprawie 
podwyżki płac nie dały żadnego rezultatu i zo- 
stały zerwane. O ile urzędnicy nie ustąpią od 
swych postulatów ekonomicznych, kanclerz Sei- 
pel poda się do dymisji. Urzędnicy zagrozili 
że o ile nie zostaną im. przyznane wypłaty, ja- 
kis pobierają urzędnicy na kolejach, bezwzgłę- 
dnie przystąpią do strajku. Sytuacja stała się 
krytyczną, gdyż kolejarze postanowili solidary- 
zować się z urzędnikami innych gałęzi. 

W Wiedniu wybuchł strajk generalny, któ- 
ry opanował wszystkie galezie pracy, nie wy- 
łączając zakładów użyteczności publicznej, ja- 
ko to: telefonów, telegrafów, elektrowni. gazow- 
ni, piekarń elektrycznych itd. Kolejarze stoso- 
wnie do swej zapowiedzi, przyłączyli się do 
strajk u. 

— Hewolucia w Meksyku. Powstańcy wy- 
sądzili w powietrze tor kolejowy w okolicy Ler- 
do. przerywając w ten sposób komunikację po 
między Alpasso a Meksykiem. 


Zabrania, odazyty i widowiska. 


— Uroczysty wieczorek |nstrutmen'alto-wokałny 
ku czci A. Mickiewicza w zakładzie dla ciemnych 
przy ulicy św. Zofji L. 31. odbędzie się w nie- 
dzielę dnia 16 grudnia br. o godzinie 5 popol. 

— Metapsychikka współczesna. Dnia 15 bm. 
w sali Tow. Pedagogicznego przy ul. Zimorowicza 
17 wygłosi prof. dr. Lucjan Bottcher odczyt pz: 
„Metapsychika współczesna” początek o godz. 19 ej 
wieczór. Dochód na budowę I-go Domu Techn. 
Ceny miejsc 150 — 100 tys. 

— Posiedzenie Towarzystwa  filologicznego 
odbędzie się w sobotę 15. bm. o godz. 6 w sali 
VII. na Wszechnicy (I. p.) Porządek dzienny: 
1) Prof. dr. Witkowski — Problemy Homerowe 
(z powodu książki Zielińskiego). 2) Prof. dr. 
Kowalski — Komunikaty naukowe. 


— Związek Artystek Polskich zawiadamia, 
iż z dniem 15. bm. „Wystawa Gwiazdkowa* 
przy pl. Akademickim 1, T. p. uzupełniona 


będzie całym szeregiem nowych szkiców. Zwie- 
dzający będą mieli sposobność nabycia po : 
przystępnych cenach przepięknych podarków. 
Znajdują się tu prace: Albinowskiej, Dolińskiej, 
Drexlerówny, Chybińskiej, Hausnerowej, Ko- 
rzeniowskiej, Kulikowskiej, Nowotnowej, Opol- 
skiej, Lang, Rosenfeld, Szyrajew, Smolkówny, 
Harland - Zajączkowskiej, Wodzickiej, Zaleskiej 

i w. in. Wystawa otwarta codziennie od godz. > 
10. rano do 3. popoł. Wstęp 50 tys. 
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Kraj przeziera. 


(Pouezający przebieg wiecu endeeko-piastowego w Tarnopolu). 


Próba partyjnej hecy kosztem tragedji krakowskiej. — Występ (neofity endeckiego dyr. Troj- 
nara. — Biadania pos. Spitała. — Ferwor „narodowy“ p. Hervy'ego. — Żałosny koniec. — 
Dalsze oziękienie serdeczności piasto-endeckich. -— Zebrana pubłiczność poznała się na obłudzie 


Projekt ustawy o ubezpieczeniu 
na wypadek choroby, niezdolności do 
«~» pracy, starośei i śmierci 


Dnia 10. bm. odbyła się w Izbie handlowej 
i przemysłowej pod przewodnictwem dyrektora 
p. Bolesława Lewickiego konferencja, zwołana 
przez prezydjumi Izby, 'w sprawie projektu ustawy 
b ieczeniu na wypadek choroby, niezdol- 
hości do pracy, starości i śmierci. Prócz przed- 
sstawicieli sfer przemysłowo-handlowych byli o- 
becni delegaci okręg. urzędu ubezpieczeń, za- 
kladu ubezpieczeń od wypadków, zakładu pen- 
syjnego, towarzystwa gospodarskiego, towarzy- 
stwa ekonomicznego itd. Starszy referent [zby 
Dittrich przedstawił treść projektu liczącego 260 
artykułów i podniósł, że prezydjum Izby, uznając 
doniosłość problemów społecznych powyższym 
projektem objętych, oraz potrzebę ustawowego 
ich uregulewania stoi jednakże na stanowisku, 
że chwila obecna nie madaje się Ho wprowadzenia 
tego projektu w życie. Sprzeciwiają się temu 
mianowicie przedewszystkiem masze nieuregulo- 
wane stosunki gospodarcze i brak stałej wału- 
ty, która uniemiożliwiała wszelkie obliczenia ren- 
towe, oraz lokaty funduszów ubezpieczeniowych. 
Ustawy. społecznej o tak ogromnej doniosłości 
nie można załatwiać z dnia na dzień. lecz na- 
leżałoby wszystkimi interesowanym czynnikom: 
dać możność współpracy i Rzas do należytego 
wypowiedzenia się. W dyskusji, która się nad 
referatem rozwinęła, wszyscy mowcy przychylili 
gie w zupełności do stanowiska Izby. 

Prezes Zakładu ubezpieczenia od wypad- 
ków dr. Małaczyński podniósł potrzebę uzgo- 
dnienia przedewszystkiem przepisów ubezpiecze- 
niowych w poszczególnych trzech zaborach. 
Wskazał na zupełny prawie brak urządzeń ubez- 
pieczeniowych w Królestwie i znacznie mniej- 
sze obciążenie skutkiem tego tamtejszego prze- 
*mysłu w porównaniu z przemysłem małopolskim 
i poznańskim. 

Dr. Gałuszka zaznaczył, że tego rodzaju u- 

stawa wymaga współpracy wszystkich intere- 
sowanych czynników i wykorzystania tych do- 
świańczeń, jakie dotychczas pod względem u- 
bezpieczeń społecznych zrobiono w innych pań- 
siwacu. Wypowiadając się przeciw wprowadze- 
niu w życie powyższej ustawy, w chwili obecnej, 
wyraził przekonanie, że dla należytego zawvpi- 
niowania projektu tej doniosłości co obecny po- 
trzebaby przynajmniej półrocznego czasokresu. 
Dyr. Kolischer oświadczył, że należałoby: prze- 
mysłowi, który przecież jest dopiero w pierwszem, 
stadjum organizowania się, dać pewne respiro, 
w przeciwnym bowiem razie załamie się on 
zupełnie. 
(Członek [zby r. Michał Ulam wskazał na u- 
jemne skutki jakie tworzenie coraz to nowych 
projektów ustawowych nieraz sprzecznych z so- 
bą wywołuje zagranicą i odstrasza sfery finan- 
sowe obce od lokaty swych kapitałów w prze- 
miyśle polskim. Dyr. Lewicki przyrzekł imieniem 
prezydjum [Izby przedstawić rządowi bezzwło- 
cznie poczynione uwagi. w“ 


— a tt — 


kurjer ekonomiczny. 


Lwów, 12. grudnia. 


1E Zgromadzenia giełdy Iwowskiej wczoraj 

jak zwykle we środę, nie było. 
AKCJĘGIEŁDY KRAKOWSKIEJ. 

Tohan 450 500, Impex 18 22, Pharma 425 
475, Br. Rolniccy 275 325, Polski Glob 85 75 
Zieleniewski 18700 19200, Rohn i Zieliński 400 
"450, Cegielski 000 950, Trzebinia masz. 750 800, 
Parowozy 425 500, Automotor 329 375, Pocisk 
.400 450. Górka 18500 10500. Siersza górn It 
12, Tepege 4300 4800, Nafta 400 450 Pokucie 440 
480, Orkos 5250 5750, Strug 900 1100 Synd. kosz. 
200 250, Trzebinia tłusz. 4000 4500, Krakus 750 
800, Ćmielów 1000 1200, Siersza elektr. 250 300 
Chodorów 5500 6000, Niemojowski 500 600. My- 
Ślenice kap. 250 300, Terrapel 125 175, Piasecki 
4000 2000, i 2 43 | |< ui 


Łow 


tarnopolskich matadorów endecji. ~~=- - 


' Korespondencja własna „Kurjera Lwowskiego.) 


> ~: Tarnopolu, w listopadzie. 

Tragiczne wydarzenia krakowskie z dnia 
6 listop. br. wywołały tu na ogół poza przera- 
żeniem niekłamany: żal na wiadomość o śmierci 
tylu osób, w bratobójczej walce zabitych. 

Miejscowa organizacja narodowa, która z 
podziwu godnymi spokojem zachowała się obo- 
jętnie i cicho wtedy, gdy na progu republikań- 
skiej Polski padał z ręki szaleńca pierwszy jego 
prezydent śp. Narutowicz i nie zdobyła się na- 
onczas już nie na wiec protestacyjny, ale za- 
mówienie żałobnego nabożeństwa. postanowiła 
teraz tragedję zajść listopadowych wykorzystać, 
wciągnąć do tej gnjfi przedstawicieli, bardzo nie- 
ticznych zresztą w mieście, piastowców. 

I gdyby się to wszystko było skończyło 
na żałobnem nabożeństwie, za dusze tragicznie 
poległych śp. oficerów i żołnierzy, padających 
na. posterunku w wykonaniu otrzymanego roz- 
kazu, byłoby wszystko w porządku; ale tego 
było za mało, matadorom endeckim, gdyż po- 
stanowili narobić gwaru i urządzić huczną Sty- 
pę w formie manifestacyjnego wiecu, który na 
Uzień 18 bm. zwołano do sali Sokoła. _ 

Sala wypełniła się łudźmi po brzegi, vėl‘ 
jak rzadko kiedy pozostała głucha i obojętna 
na nawoływania ze sceny. Słowa tych „gór- 
nych warstw" nie zyskiwały ani poklasku, ani 
uznania u tego „dołu“, który poza kilku jedno- 
stkamni, wyczuwając niezawodnie nietakt przewo 
dników, zachował się obojętnie lub z uśmiechem 
na twarzy przyjmował 'wynurzenia zwłaszcza 
drugiego mowcy. 

Imieniem organizacji zagaił wiec i prze- 
woduiczył miu dyr. Trojnar, niegdyś przeciwnik, 
dziś zaś gorący wielkiciel endecji i obecnego 
rządu. Obok niego zasiedli w prezydjum przewo- 
dniczący związku n. d. naczelnik urzędu poczt. 
Uervy, i prezes powiatowej organizacji Piasta, 
prof. Bauer. 

Pierwszy zdbrał głos poseł Spital, piasto- 
wiec. który — (nie tykiając niemal zupełnie wy- 
padków krakowskich — ‘starał się ze swego 
punktu widzenia przedstawić zebranym groźne 
położenie państwa, ńarażonego na agitację bol- 
szewicką 1 wzywał łobywateli do łączności i 
pracy, bo „jeżeli Polska się rozsypie, to wina 
spadnie nie tylko na rząd, ale i społeczeństwo“ 
Nie uwzględnił tylko miowca tego. że o naprawę 
położenia państwa walczy od kilku miesięcy 1 
wica i niezależna fprasa. jak i przeoczył rów- 
nież podstawową tezę socjologji. że wszelkie 
społeczne odruchy nie dają się sztucznie prze- 
szczepiać, bo podłoże ich rozrostu tkwi tylko 
w przykrych wewnętrznych warunkach mate- 


rjalnego i politycznego bytowania szerokich 
warstw, a które (bo warunki, jak najrychlej winno 
się usunąć, jeżeli zrębów państwa nie chce się 
naruszyć. »iiżjs.;- api" 

Drugim mowcą był nacz. urzędu poczt. 
Hervy. I teraz dopiero rozpoczęło się to praw- 
dziwe „obywatelskie“ ujmowanie sprawy, któ- 
re doprowadziło do tego, że przewodniczący, gru- 
py Piasta iwycofał (się z prezydjuni, zrozumiawszy 
niezawodnie, źe z (tymi ludźmi daleko pójść nie 
sposób. , 

Idąc po linji „waiki narodowej“ shiutnej 
już sławy. zamorszczyzny snuł mowca wiązan- 
kę swych myśli, nie przypuszczając jednakże, że 
słowa jego działały jak wvdtrutka na niedaw- 
mych jeszcze fpbałamuconych zwolenników, a któ- 
rzy, nie czekając końca. wiecu, zaczęli gromadnie 
opuszczać salę obrad. 
Sytuację zaczął ratować przewodniczący, 
prosząc zebranych, by przynajmniej uchwalili 
rezolucje, znane z wiecu lwowskiego, a więc 
pehme zapewnień dla (nząjdu a „pogardy dla spraw- 
ców mordu“, mo i pełne wezwań gorących o 
„tę silną rękę', któraby porozwiązywała w. Pol- 
sce wszystkie, nieprawomyślne stowarzyszenia 
i związki. Jednakże to wszystko nie znalazło 
odzewu w sercach słuchaczy, a odbiło się na- 
wet na odśpiewaniu Roty, nadużytej w tym wy- 
padku dla hecy politycznej. 
Fiasko tego wiecowania otworzy: może oczy 
tymi panom: i zrozumieją wreszcie, że dawne, 
z lamusa wyciągnięte środki agitacyjne, już nie 
wystarczają, bo to już nie „ludek“, który: pro- 
tekcyjnie klepie się po ramieniu., ale obywatele, 
zaczynają rozróżniać ziarno od plewy. Ludzie 
ci widzą, że dziś na czele państwa stanąć musi 
rząd demokratyczny, dbający o przyszłość oj- 
czyzny. do którego ogół obywateli mieć może 
pełne zaufanie. > « p > i 
TE: è Pn. 


Nadesłane., 


Okulista 


Dr. Leon GRUDER 


b. asystent Kliniki 
ul. Romanowicza 7. 


Prof. Fuchsa we Wiedniu. 


4550 


GIEŁDA WARSZAWSKA. 


wizy zwyżkowo; dolar 4,015; akcji dziś nie no- 


Warszawa. (Tel. wł.) (G). Waluty i de-| towano. 


Kursa walut A x f Warszawa Kraków Zurych Berlin 
Kurjer Lwów — dnia 12 gruduia 1923 | gua 12 grudnia | dnia 12 XII. dnia i2 XIL| dnia 8 XII. 
Lwowski "PD |NEONRRZ M ||| | 0.2 IW WE sm) 
Nr. 291 De wi z y 
100 Mk. pol. Sh —100— 0000-0 00:00 
1 funt. ang. cj) 17500 1772000—1808000 2509 | 18354000 
100 frs. fran. wa 216 2160900—2200000 30:77 221430 
100 fr. szwaj. Ż.8 695 6730000 — 7072500 10000 132165 
100 fre. belg. E 1870000 — 1910000 26'50 1955100 
100 K czesk. ch 119 116650 116650 1672 123690 
100 K węg. FRETS] = 2 —'0003 000 
100 K austr. =) 5 R 58 5600 —5700 —*0080 59850 
100 M niem. szk fr 00000 —00900 — 10000 
1 Dolar am. Das 4015 4010000—-4090000 572 4189500 
100 Lir wł. Ę a 177000—179000 24:92 181545 
100 Lei rum. Zu 000—000 285 00:00 
1 guld, hol S 3 1543000—1543000 21800 1593000 
100 K norw. w —— 85:25 626400 
100 K duńsk. ry: —.— 10175 760120 
100 K szw. aB 150-50 1101240 
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poleca, PRAKTYCZNE PODARKI na „GWIAZDKĘ“: i 
wyrobu balje blaszane, baniaki, wanny, wanienki, wiadra. konewki, kuchenki blaszane, 
naczynia ema'iowane, sita do mąki i fasowania, oraz wszelkie towary galanteryjne. 


X 


993. Nr. 251. 


S ARGENTA. 


OSZCZĘDZA 
PRĄD 


z 10% opustem własnago 


LWÓW, AKADEMICKA 21, gi$” Sprzedaż naczyń wysortowanych po cenach umiarkowanych, 


„O LRA“ Iwin, imi 5 


pzzykue stale większych 
ilości drzewa opałowego, 
budulcowego, progów kolejo- 
wych, materjału rżniętego itp. 
Obowiązujące oferty w złp. podług fr. szw. 
możliwie loco wagon Tczew uprasza się 


skierować pod; Fabryka Mebli C. Na- 
górski Starogard (Pomorze). 5293 


MAGAZYN NOWEJ I UŻYWANEJ ODZIEŻY 


S. SONNTAG 


L wów, ul, Kopernika 1 16. 
Posiada na składzie kompletne ubrania, 
narzutki, palta, kurtki, futra podróżne 
i miastowe w wielkim wyborze. 1690 
KUPUJE UŻYWANE RZECZY PO CENACH NAJWYŻSZYCH, 


Zapiski. 


Gónóral baron Albert Marqutti „La Tragódle 
des Habsbourg* mómolras d'un aide de Gamp. 
Bibliotheque Rhombus. Wieden. Szeroko: rozsła- 
wiona książka Margutti'ego, przetłumaczona od- 
dawna na główne języki europejskie, i dziesią- 
tki razy przerabiana na fejletony dziennikarskie, 
ukazała się u nas w języku francuskim pod ty- 
tułem „Tragedja Habsburgów“. Temat trakto- 
wany jest na płaszczyżnie socjalno-bistorycz- 
nych konkluzji z silną tendencją powieściowego 
ujęcia. Język i styl nie wznoszą się wprawdzie 
do wysokości wykwintnego brzmienia, odbiegają 
jednak silnie od pamiętnikarsko-meldunkowego 
typu generalskich memoire'ów. Do ściślejszego 
omówienia książki powrócimy jeszcze. ek. 


Melchior Wańkowicz: „Strzępy Epopei". Str. 
XII-XX 160. Okładkę rysował Edmund Bartło- 
miejczyk. Przedmową opatrzył Wacław Sierosze- 
wski. Nakładem Ignisa. Są to niezmiernie żywe 
obrazy osób i zaarzeń, skupiających w sobie 
nieraz charakterystykę całych okresów, — pisze 
w swojej przedmowie Wacław Steroszewski — 
dzięki przenikającemu je gorącemu uczuciu, 
: bezwzględnej szczerości, prostocie, prawdzie oraz 
świetnej barwności styln. Opowiadania te po- 
„mimo ich szkicowości, robią silne wrażenie Ka- 
żde z nich może być rozwinięte w powieść lub 
|dramat. Każde z nich budzi naprzemian ból, 
dumę, lub wstyd... I, zaiste, miejscami to już 
nie strzępy małfoznanej epopei, lecz są to strzę- 
py naszych własnych serc, ociekających krwią, 


wę Płaszcze sealskinowe 


najmodniejsze 
Wytwórnia wyrobów kuśnierskich 


Poleca Ja: Es upfer LWÓW, Rynek 


specjalny skład pończoch i wyrobów trykotowych 
POLECA 


na zime 


wyroby wełniane i 
T ERY KORY pierwszej jakości. 


Ay 
t, 
QR 


E 


blowe, ceraty, linoleum poleca hurtownie i detajliczn. 


| odpasowane i z metra portjery kapy na łóżka, 
ca chodniki, dywany łóżka składane różnego systemu 
| ṣí kanapki, Otomany wkłady do łóżek, materje me- 
ESEE eeg O 


omywanych łzami żalu po tych co się zhań- 
bili lub na wieki odeszli w zaświaty... Cała 
skala bojowej duszy polskiej odbita w tych opo- 
wiadaniach, poczynając od zuchwałości i genju- 
szu nowych Kircholmów, aż po niziny Piławców 
i Żółtych wód... 

Z prasy rolniczej. 


Pożyteczną nowość 


wprowadził „Rolnik“, organ urzędowy Tow. 
Gosp. Wschod. Małop. we Lwowie, począwszy 
od zeszytu 48-go. Oto pod tytułem „Pokłosie 


prasy rolniczej“  pomieszcza stale wyciągi, 
względnie streszczenia ważniejszych artykułów 
z zakresu tak techniki jak i ekonomiki gespo* 
darczej, ukazujących się w naszych pismach 
rolniczych zawodowych, jak i w prasie co: 
dziennej, W ten zatem łatwy sposób czytelnicy 


„Rolnika* zaznajamiają się z treścią prasy 
rolniczej, oraz z poglądem różnych warstw 
naszego Społeczeństwa na sprawy agrarne, 


ękonomiczno-rolnicze itp., co w czasach obe- 
cnych okazuje się bardzo potrzebie. 


SPORT. 


Węgierskie najlepsze wyniki lekkoatletyczne 
w r. 1923. 100 mtr. Kurunczy 11.1, Boros 11.1. 
200 mtr. Kurunczy 22, Gero 22,2. 400 mtr. Ku- 
runczy 49.7, Juhasz, Fiksl 50.6. 800 mtr. Fonyo 
1:58.8, Benadek 1 :59.7. 1500 mtr. Nemetky 
4 :04.2, Bejesi 4 : 14.2. 5000 mir. Kultsar 15 :40.8 
10.000 mtr. Kultsar. Kiraly, 32 : 46,6. 

Bieg maratoński: Kiraly 2:40.14; 
Hrenyowsky, trzeci: Zóllner. 


drugi: 


E. Korenblit 


Lwów Brajerowska 4. 


110 mtr. z przeszkodami: Muskat 16, Pis- 
poóky. Somfay 16.1. 

200 mtr. z przeszkodami: Somfay 26. 

Skok w wyż: Gaspar 185, Urban 188, Egy- 
ed 181, Stefan, Petraczowsky 179. 

Skok w dal: Dr. Halujska 7.22, Sornfay 
7.08, Molnar 7.07, Benec 6.88. 

Trójskok: Molnar 14.43. | 

Rzut kulą: Eördögh 13.81, Bedó 13.43, dr. 
Eseitkey 13.41. 

Rzut dyskiem: Dr. Escitkey 42.75, Marva- 
lits 42.20, Toldi 42.06, Molnar 41,70. W jesien- 
nym treningu Eördögh przeszło 43. 

Dzidą: Dr. Esritkey 61. 

Bieg 1 x 100: Kurunczy, Vida, Geró II. 
Geró I. 42.7, M A. F. 48, 4 x 400 M. A. F. 

W dziesięciokoju: Somfay, punktów 7.287. 

Światowy rekord Klumherga wynosi 7.461 
punktów. 100 m. 11.2, 400 mtr. 53.2, 110 z p. 
16.1, 1500 mtr. 4 : 45, ( 

Skok w dal: 7.08. Skok w wyż: 165. Skok 
w wyż o tyczce: 3.20. Kula: 10.76. Dysk: 39.57. 
Dzida: 47.06). 

Konstantynopol. Morawska Slavia — Ga- 
latta Serail F. C. 2 : 0. Morawska Slavia — 
Team grecki 3 : 2. 

Udział 17-tu państw w Olimpiadzie zimo- 
wej w Chamonix, a mianowicie: Szwajcarja, 
Szwecja, Czechosłowacja, Anglja, Francja, Ka- 
nada, Ameryka, Belgja, Finlandja, Austrja, Wę- 
gry, Hiszpania, Włochy, Rumunja, Polska, 
Norwegją i Peru. , : t 


é . 


KURJER LWOWSKI z piątku dnia- 14. grudnia 1923. Nr. 291. , 


PONOWNE 


OTWARCIE 


, TRANSPORT" 


Tow. Handiowo-spedycyjne 


w Gdańsku, Stadtgraben 5. 


Posiada własny tor przemysłowy długości 3500 metrów, Oraz 
magazyny i płace składowe o powierzchni 130.000 m?, położone 
w najkorzystniejszych punktach portu Gdanskiego. 


Oddziały w Gdyni, Libawie i Kłajpedzie z odpowiednimi 
składami i placami skiadowymi 


Własne zbiorniki naftowe. Własna komunikacja Moda: 
Dział drzewny i naftowy. 


Wykonuje wszelkie czynności transportowe, wyładowanie, 
oclenie, asekurację, magazynowanie, ekspedycję oraz przepro- 


wadza sprzedaże, 


Adres tel. „GAZOLINA”, Gdańsk. 


5947 i 6732 (Notamt). 


Telefony : 


bukowe 


DRZEWO OPAŁOWE ‘oane go 10.000.000 mp 
WĘGIEL górnośląski po 22.000 000 mp. 


za 1000 kg wraz z dowozem przed dom 
dostarcza 


pe VT i prace. 


gazadca ekonomiczny ze 
szkołą qolniczą w Dubla-| 
nacb, obeznany dokładnie! 


m. ERMA'" 557 Wi Lwowie, ul Lelewela 5 z uprawą cukrowych bura | 
(obok pl. Akademickiego). Tel. 169. . Ceny ważne do ków z długoletnią praktykąj, 


w większych niajątkach, po-, 


15. grudnia br. 5301 


szukuje posady od 1. sty, 
Ai T dalni dog Gabinet cznia lub od 1, kwietniaj 
Sypiainia jasionowa, Jadalnia, dębowa, Gabinet |1go4 r, Kaskawe  zgłosze- 
Klubowy, Garnitur, Biurko amer., Re-| „ją pod „R. P.* do adri- 
gistratura, Łóżka żelazne Guittnera, Łóżeczka dziecinne, | otun Kurie : R 
SE JE Ą 5 „ISA nistracji „Kurjera Lwowsk, 

Meble gięte i tapicerowane, Karnisze mosiężne, Materace NETTO wić 


1691 5307 


włosienne poleca 


Różne. 


fgbiono parasol slary zc 
srebrną pamiątkową rączką. 
Uczciwego znalazcę 

wynagrodzę, K. J. 20. 


Magazyn Mebli Steil i Ska 


Lwów, Kazimierzowską 28. 


sowicie 
5291! 


OBUWIE! OBUWIE! 


KRAJOWE i ZAGRANICZNE 
DO NABYCIA 175 
w Chrześcijańskiej Spółce 


„NRERAĆ L Lwów, Rynek 34. 


Dom Stadtmiiliera. — 


i wszelkie trykotażc kupuje 


PZN ENER 


Drakim A. Goldmana, Sykstuska 19. Tel 874. 


PONOWNE OTWARCIE 


naszego tutejszego magazynu obuwia 


odbedzie sie w piątek 14. XIL b. o g. )-dej 


Pończochy 
| PFAU, Lwów Rynek 19. 


uis genoa orae E 


FF u yn 


var ż p 


WŁASNE 
DOMY DOMY 
TOWAROWE „SALAMANDRA TOW. Z OG. ODP. TOWAROWE 
s 4 4 
AMSTERDAMIE Lwów, Legionów II. szEGRDŹĆ z 
BELGRADZIE $ OE, „NE TRYJEŚCIE 
HAMBURGU p= ai MONACHJUM 
KULONII AB M:DJOL NIE 
ZAGRZEBIU E F ZURYCHU 


BIEGŁEGO BUCHALTERA BILANSISTY 


obznajomionego z obrotem ropy 


poszukuje wielka firma naftowa 

Zgłoszenia pisemne pod „Biegły“ da Powszechne- 
go Biura ogłoszeń i reklamy Alojzego Jacobiego, 
Lwów, ul. Zimorowicza 14. 5310 


Worst: chewioty, barchany, flanele, eponge, markizety, baty: 
sty, szytony, zefiry, story bułgarskie, oraz gotowe suknie i bie: 


liznę damską do wypraw ślubnych połeca po cenach konkurencyjnych. 


B. Nachtwächter Lwów, róg płaty © 


ernardyńskiego 


Serbska 14. 1679 


Czasodnowić przed plate! 


nieważniam skradziony 
dokument wojskowy wy- 
dany przez | pułk szwoleże- 
rów w Warszawie na imię 
Mikołaj Bożahora w Białej 
k/Czortkowa. 5306 


PRECZ Z WYZYSKIWANIEM 
Znana f-a z dobroci wyrobu OBUWIA 


odznaczona na wystawie Brnkselskiej złotem meda= 
lem w r. 1910, przeniesiona z ul. Łyczakowskiej 22, 


na ul. Leona Sapiehy 57. 


rtur Smutny, stroiciel for- wyrabia Am 


tepianów, EEN 2 OBEBUWW LIE z pierwszorzędnych ma- 
WA | l BLOC ALS terjałów eleganckie, lekkie i trwałe najnowszych 
P wzorów, konkurencyjnie, pod gwarancją. 

BANDAŻE Poleca się nadal łask. pamięci P. T. Publiczności 


rupturowe Z szacunkiem Józef Kaczmarski. 
przepukliny. 
przeciw  obwisłości $ 
brzucha itd. Pończo- | 
chy gumowe. Prosto- | 
trzymacze. Moczniki Ą 
gumowe dla osłabio- 
nych na pęcherz itd, 


H POLACZEN w Samborze 4 


Telef, 1, Katalogi darmo. $ 


czyli na [$ 
Opaski $ 


JADALNIE, SYPIALNIE 
SALONY, MEBLE KLUBOWE 


skromne i wykwintne poleca najtaniej t 
Leon Matwijowski 
ul. Chorażczyzny 27 — 29. 5298 


wyszedł Zz aruku! 
Przewzdnik gwiardkowy po kSipgdr], poza nat 


— gazynie nut 

M, EIL. Rubina Lwów ul Batorego 4. i Krzywal, 9. 
|Eatalog ilustrowany z obowiązującemi bardzo niz- 
lkiemi cenanai 28 stronnicowy obejmujący najpięe 
'kniejsze książki tak dla młodzieży jakoteż dła starszych, 


y | Wysyłka na prowincję za nadesłaniem Mp. 50.000. 1687 
Odpowiedziaby redaktor: Tadeusz Strojński 


się najtaniej u firmy 


1661 


7 a tow „| 


